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Uwaga wszystkich ludzi, zajmujących się sprawami pu- 
blicznemi, zwrócona jest ku rychłemu zagajeniu sejmów kra­
jowych. Nie idzie jednak o to, aby się zajmowano przyszłemi 
pracami prawodawczemi tych reprezentacyj, których zakres jest 
tak dalece skromnym, iż mimo najlepszej woli nie mogą one 
wiele zdziałać dla kraju, bo główny nacisk kładziemy prze- 
dewszystkiem na stronę polityczną obecnej kadencyi, na sta­
nowisko, (akie sejmy krajowe zajmą w obec panującego obe­
cnie we Wiedniu systemu i ministerstwa centralistycznego.

Pod pierwszym względem omawialiśmy kilkakrotnie po­
trzebę załatwienia spraw najnaglejszych, a potrzebujących ko­
niecznych u nas reform; dziś chcemy się zwrócić do drugiego 
zadania, do tej działalności sejmów, która zmierza do zmian 
lub poprawy obecnej konstytucyi. Nie chodzi nam atoli na teraz 
o to, aby się zajmować wszystkiem' sejmami, gdyźby to nas 
za daleko zaprowadziło, lecz ograniczymy się do sejmu na-
n?Vwaźniej^szT^olW przyszłej akcy‘ przydzielona jest właśnie

Że zaś przedmiot ten jest w tej chwili najważniejszym, 
tego dowodem, ze wszystkie niemal dzienniki nader gorąco 
zajmują się tą  sprawą, bo istotnie też od jej rozwiązania za­
leży przyszłość Galicyi. Nie powiemy, aby kwestya rezolu- 
cyjna lub branie udziału w radzie państwa, albo uchylenie 
się od niej, rozstrzygła nasze losy — takie bowiem zapatry­
wanie znacznieby przeceniło ważność tych spraw —- lecz nie mo­
żna zaprzeczyć, iż przchylne dla nas załatwienie jej, zape- 
wmeoy przyczyniło się do rozwoju naszej narodowej odrę 
Dnosci i postępu na drodze umiarkowanej. Dlatego należy 
przedmiot ten wszechstronnie omówić, aby odpowiednio do za 
łożenia, trafny wydać s ą d , i wedle niego powziąć stanowczy 
zamiar do przeprowadzenia rezultujących ztąd wyników.

Dziś zajmiemy się tylko krytyczną częścią naszego za­
łożenia.

K ra j w najświeższym swym numerze przystąpił również 
do podobnego założenia w zamiarze pogodzenia niektórych 
różniących się nieco od siebie programów. K ra j  od chwili 
powstania swego zawsze ożywiony był tą  samą uczciwą i do­
broduszną chęcią stawiania takiego programu, pod którego 
" ? Qr . rn°głyby się kojarzyć wszystkie narodowe opinie; 
X/an w , f - na*, I?ie lula*a niu się dotąd, a zapewne zabiegi 
]efn° H dą j “f dal Płonne, gdyż stronnictwa ze stale wytkię

S d  i programów dają Się nakł° niĆ d° zmiany swych

^n ijo w i  nie udało w dziennikarstwie, tenże
n 7 Phranifnł,W 10 w ko*acb poselskich na przedsejmo- 

wyck ~  ale. 1 tu trudna sprawa, bo dotąd K ra j
JrJC| r, n' e miały ł akoś praktycznego powodzenia.Teras S m  zno»„ po„ zi, t  chwalebny £ogodzlć „

,  zapatrywania lub zawrzeć z niektó-
z Rodzaj kompromisu. Dla dogodności przysposobił 

on sobie ^  d°k trynerski sposób zadanie swe, podzieliwszy je 
na następujące 6 odcieni:

„ Wyliczamy j e tutaj — powiada K raj — nadając im 
nazwy, z których się usprawiedliwimy w dalszym rozbiorze:

„1) Bezwzględne wysyłanie do rady państwa.
.,2) Bezwzględne niewysyłanie do rady państwa, i przej 

ście do obozu federahstów. J
Energiczne poparcie rezolucyi.

,41 Zwalenie obecnego ministerstwa.
lizmu Pleranie rezo*ucyi, i przyznanie się

”konstvtm!vln*e rez°lucyi ‘ przyznanie się do tego, że 
włącznie za skoóc2ąODąW ,ylk° p0 ugod  ̂ w^giersk^

^  Ulicy.
Stoimy na wulkanie. P r z e z  i Uf l 7i  , , .

ł u j ą c y e h  i przez wielu innych jeszcze nie h i t  ° J . “  
kraci, gromadzą palne materyały pod Wysokim jłemo- 
p. S m o 1 k a i federaliści najczerwieńszej krwi w ’
sierpnia mają zapalić takowe i... wylecimy w powietrze-L u 
nieba!... Wprawdzie możemy znaleść tam zbawienie- ale kt 
tu pójdzie do raichsratu, gdy my pójdziemy... a d  p a t r e s ?  
kto będzie łamał sobie głowę nad załatwieniem kwestyi propina- 
cyjnej i polityką Napoleona? I czy wreszcie bez nas, anioło­
wie niebiescy odbudują Polskę — mniejsza w jakich grani­
cach! — a le ; z prymasem, senatorami i — l i b e r u m  
v e t o ?  Otoz nasza tro sk a ! Bodajby ten p. Smolka udał 
uę raczej na jaką wycieczkę do bieguna północnego, aniżeli 
miał nawarzyć Galicyi federacyjnego p iw a!...

Wielkie niebezpieczeństwo grozi naszej głowie, ocenio­
nej wielkością sumy płaconych podatków, i jeśli we własnym 
interesie c. k. rząd opiekować nią się nie będzie -  zgi­
niemy ! chy a, ze uratuje nas p. Dobrzański... a wówczas

' S f - i  I t s ;  i T S ^ I t
i.iego rodzaju.

Uczony ten mąż i najzacniejszy obywatel chcąc raz 
na zawsze ochronie społeczeństwo od rew ulŁ ^nyćh przewro­
tów, proponuje następujący ustrój, w zasadzi X  przyjęty

do fede-

„Cztery pierwsze z tych programów1 znalazły już wyraz 
w dziennikarstwie, i o ile się zdaje, mają za sobą pewne stron­
nictwa ; dwa ostatnie są dotąd głosami pojedynczych posłów 
którzy dla swojego poglądu chcą zyskać dopiero stronnictwo."

Z ciekawością wyczekujemy rezultatu dalszego rozumo­
wania, z którego będziemy starać się skorzystać odpowiednio 
naszemu stanowisku.

Czas również zajmuje się polityczną stroną przyszłego 
sejmu, choć twierdzi, że to czyni niechętnie. Wychodząc ze 
stanowiska zgromadzenia wyborców w N o w y m  S ą c z u ,  zga­
dza się przeważnie ze zasadami p. S z u j s k i e g o ,  k tó re ’je­
dnak w sprawozdaniu jego są tak zagmatwane, iż wszystkie 
niemal stronnictwa znajdą w nich część swych zapatrywań. 
„Nie opuszcza on bowiem — pisze Czas — federalnego sztan­
daru, nie opuszcza również polityki, która wymaga, aby 
„Austrya była silną", kierunku przez sejm i kraj przyjętego, 
bo tego nietylko interes państwa, ale nasz własny koniecznie 
wymaga, gdyż tylko pod silną Austryą narodowość polska 
znajdzie potrzebne schronienie, a Galicya dalej rozwijać ją  
będzie mogła i o swoje dopominać się prawa. Broni też de- 
legacyi w jej zachowaniu się co do ustaw wojskowych do ■ 
wodząc: „że postępowanie jej było dziełem przekonania, iż nie 
godziło się w tej sprawie wdawać się w targi, że nie racho­
wała na wdzięczność, ale nie chciała tylekroć głoszonego kie­
runku politycznego podawać w podejrzenie, i wotowała wedle 
dobrze zrozumianego interesu własnego kraju.“(??)

Poseł więc S z u j s k i ,  a za nim Czas umieją zatem jak 
widać wszystkie opinie ze sobą pogodzić — ch o ćb y  tak 
sprzeczne były jak  f e d e r a c y a  i obecny s y s t e m  mi n i -  
s t e r y a l n y .  Odcień jednak ten, ma wielką wagę gdyż wedle 
twierdzenia Czasu, ludzie, którzy na zgromadzeniu wybór- 
czem w o w y m - S ą c z u  nad tern się zastanawiali, rozpra­
wiali tamże p o w a ż n i e  i j a k o  do t e g o  p o w o ł a n i ,  
u p r a w n i e n i  i n a l e ż ą c y  do n a l e ż y t e j  s f e r y .  Oczy­
wiście . bo zgioraadzenie wyborców lwowskich , mimo upraw­
nienia nie składało się z ludzi, należących do należytej sfery, 
bo z i n t e l i g e n c y i  i m i e s z c z a n ,  a nie z ludzi p e w n e j  
s f e i y ,  których Czas i p. S z u j s k i  uważaja do sądzenia w 
sprawach krajowych powołanymi.

I wiedeńska Debatte z wielką niecierpliwością wyczekuje 
zebrania się przyszłego naszego sejmu, który jak twierdzi 
będzie miał do czynienia z faktem nieprzyjętej przez rząd i 
radę państwa rezolucyi. Debatte nie spodziewa się jednak "aby 
namiętności wzięły górę nad rozumem mężów stanu sejmu 
galicyjskiego. Zerwanie bowiem sejmu tego z radą państwa , 
byłoby nieszczęściem dla monarchii, a jeszcze bardziej dla 
Galicyi. Radzi przeto Debatte sejmowi, aby nie dał się uwieść 
rozbujałym głosom zgromadzeń ludowych, lecz dał się powo­
dować r o z s ą d n e m u  z a p a t r y w a n i u  d o t y c h c z a s o ­
w y c h  p r z y w ó d z c ó w .

Każdy nieuprzedzony łatwo pojmie, do kogo Debatte 
p ije; jako organ półurzędowy, doradza ona G a l i c y i  do 
kroczenia po drodze m inisteryalnej, która krajowi żadnych 
prawie nie przyniosła korzyści, a monarchię w coraz większe 
popycha niedobory i podwyższenia etatu wojskowego; dora­
dza posłom naszym, aby stawili opozycyę... narodowi, a sta­
nęli po stronie obecnego ministerstwa. Droga taka jest wpraw­
dzie dogodną częstokroć i korzystną, lecz wątpimy, aby po- i 
słowie mieli tę smutną odwagę i woleli być poplecznikami 
rządu, w obec jasno wypowiedzianych żądań kraju.

Takie są dotychczasowe zapatrywania na zachowanie się 
przyszłego naszego sejmu — będziemy je śledzić bacznie, tern 
łacniej, aby wyświecić czytelnikom naszym nasze stanowisko, 
które aczkolwiek im już bardzo dobrze znane, w zestawieniu 
jednak z innem i, jeszcze większych nabiera zalet. — Teraz 
przejdźmy do innych spraw.

przez l e p s z ą  część narodu: 1) do rad miejskich i powia­
towych wejdzie szlachta herbowa, bez względu na- to, czy 
będzie piśmienną, lub też niepiśmienną; 2) sejm składać się 
będzie tylko z baronów i hrabiów. Godność poselska ma być 
dziedziczną w rodzie; 3) w radzie państwa zasiadają tylko 
książęta. Ustrój ta k i, zdaniem wnioskodawcy, przedstawiałby 
rękojmię: a) w i e c z n e g o  s p o k o j u ,  bo wówczas niktby 
o „ruchu nie m yślał; b) n i e t y k a l n o ś c i  s w o b ó d ,  
z których najważniejsza: swoboda niemyślenia, połączona 
z kręceniem młynka palcami na brzuchu obywatelskim; c) 
c h w a ł y b o s k i e j ,  albowiem nie byłoby „obrazy boskiej/' 
e n o t o  t a  ośmiela się podnosić głos w sprawach krajowych, 

dobrzeLZC Z ę Ś U  W ° Śc i  ° S ó l n e j; b° ..nam" było bydobrze!..,

takim Tednvm^p 'Jszczęśliwić mający każdego, kto tylko jest 
zdołamy dziló n  ne-m ‘ T jdzie w źycie> gdy Przeży6trwoo-i TTf ;• sieiPnia> o którym trudno wspomnieć bez 
d z K L h .0Ufamy tylk0’ H  ci sami, którzy tak żwawo pora- 
W rhwiu a piocbaini króla, przypominającego się narodowi 
w cnwiii,gdy w y z s z e  w z g l ę d y  p o l i t y c z n e  wcale tego 
soDie me zyczyiy — że cii sami poradzą sobie takie z pro­
chem nagromadzonym przez federalisto-unionistów, chociażby 
się nawet oprzeć przyszło na niemieckim „proteście" pewnego 
ru tena,... o którym — rozmaici „Dawidowie" rozmaicie 
pisali !...

Pp. D u b s  i hr. G o ł u c h  o w s k y  złożyli swe mandaty: 
P. Z i e m i a k o w s k i  także go złoży; ale wpierw pokończyć

Pan B e u s;t stał się nagle prorokiem — oświadczył bo­
wiem najsolenniej w delegacyi, że pokój, jeżeli potrwa przez 
cztery lata, niezawodnie potem i dłużej jeszcze się utrzyma. 
Nie ma co mówić, mamy pocieszające zapewnienie, które nakła­
da na nas przez dalsze 4 lata dalsze ciężary, równające się 
wydatkom w czasie istotnej wojny, a s p o k ó j  t a k i  wy­
c i e ń c z a  k r a j e  n i e m a l  b a r d z i e j ,  a n i ż e l i  k r ó t k a  
w o j n a .

Pan B e u s t  nie ma najmniejszych pewników, że stan 
podobny trwać może tyle a tyle lat, bo obecny stan Europy 
zalezy od wielu przypadków, których żaden rozum ludzki na­
przód me może obliczyć. P. B is  m a r k  i jego dążności uni­
fikacyjne w Niemczech, c e s a r z  N a p o l e o n  i niezadowolenie 
ludu francuskiego z jego rządu, ks. Go r  c z a k o  w i polityka 
jego zaborcza, a równocześnieobłudna—oto są osie, około których 
kręci się dziś przyszły los Europy. Czy p. B e u s t  ma jak ą­
kolwiek choćby przybliżoną pewność, że żaden z nich nie 
przedsiębierze jakiejkolwiek zewnętrznej akcyi, lub że tako 
wej zaniecha po upływie czterech lat?... P. Beus t ,  chciał wi­
docznie delegatów naszych wprowadzić w dobry humor, i dla 
tego zapewne wróżył im, choć z niewielkiem powodzeniem.

Wróżba powyższa była tern niefortunniejszą, ile że 
właśnie w tej chwili na kończynach granicy wschodniej wszczę­
ło się zajście, które aczkolwiek bardzo zwykłe, łatwo prze­
cież dojść może do donioślejszych politycznych zatargów. Na 
owej bowiem granicy istnieją od dawna spory między S e- 
k l e r a m i  w S i e d m i o g r o d z i e ,  a R u m u n a m i " ;  doszły 
one jednak w ostatnich czasach do tego stopnia, iż Seklerzy 
wpadli do Rumunii w blisko 100 ludzi, w skutek czego rząd 
w Bukareszcie wysłał na miejsce wojska swe z równoczesnym 
protestem do mocarstw europejskich o naruszenie terytoryum 
Wprawdzie podobne wypadki zdarzają się tam dość często 
me należy jednak lekceważyć ich, gdyż sprawa wschodnia jest 
jakby owem światłem elektrycznem, które po najraniejszem 
dotknięciu zapala się i obejmuje w chwili całą przestrzeń.

Wiadomości polityczne.
Z iem ie  polsk ie .  W Journal de S t. Petersbourg pod d. 

-9. lipca czytamy: W jednym z polskich dzienników jest po­
wiedziane, że biskup żmudzki Wołonczewski, któremu było 
pizeznaczone miejsce pobytu w Kownie, został wywieziony na 
Syberyę, i że przyczyną takiej surowości było znalezienie w 
jego papierach listu od biskupa Łubieńskiego. Biskup Wołon- 
czewski mieszka atoli w Kownie, nie z rozporządzenia rządu, 
lecz dla tego, ze tam jest jego dyecezya; nie wysłano go na 
Ko w* "'e ’ p0ldcwaz najspokojniej przemieszkuje ciągle w

Koresponpent do Sclilesische Ztg. podaje zasmucające 
szczegóły o nędzy, panującej na Litwie, w tym kraju przy­
gniecionym panowaniem moskiewskiem, a w tym roku nawie­
dzonym jeszcze nieurodzajem.

Aby mała ilość zbioru, choć tam, gdzie ją  zasiano nie 
zniszczała na polu dla braku robotników, a raczej pie­
niędzy potrzebnych na opłacene ich mają być żołnierze użyci 
do prac polnych, i za to otrzymać ze skarbu prócz zwykłej 
płacy nadwyżkę 6ciu kopijek, która to zaliczka ma następnie 
byc zwioconą rządowi od gospodarzy. Zasiew zimowy mimo 
niedostatecznej uprawy udał się dobrze; niestety nie wystar­
cza on na pokrycie potrzeb. Dalej daje rzeczony korespon­
dent z moskiewska mądrą radę, aby z konieczności po wy- 
młoceniu natychmiast uskuteczniono zasiew dostateczny, bez 
względu na to, ile zostanie na spożycie. Nędza obecna, wedle 
tego korespondenta, ma być uważaną za mniej dotkliwą po­
nieważ wielka część ludności wiejskiej żywi się krzewami (!) 
Mięso jest nader drogie, clileb zobaczyć można tylko w mia- 
stach. Nieszczęśliwa ludność, morzona głodem, piecze sobie'

musi interesa w Wiedniu, resztę usług oddając przyjaciołom 
ministeryalnym. Tego męża zaufania i poświęcenia — „ulica" 
z kwitkiem puściła... a l e  m y go o b i e r z e m y !  Tak jest, 
p. / .  zostanie n a s z y m  p o s ł e m !  i poszlemy go do rajclisratu, 
by tam bronił „naszej" polityki! a przekona się przywódzca 
o n g i  demokratów, że m y lepiej, aniżeli u l i c a  wynagra­
dzamy naszych rzeczników.

Rachmistrzowi n aro ’owemu tak poplątały się „Rachunki 
z r. 1868“, że ledwie z nich wybrnąć potrafił; nie przyrzeka 
jednak, by na rok przyszły nowemi uraczyć nas był w stanie. 
Gromadzą się trudności... materyału nawał... praca wielka... 
a tu z biedą zaledwie 10 złr. płacą za książkę... Buchhalterya— 
praca niewdzięczna!... A po sumiennym (!) obrachunku, cóż 
się pokazuje? Oprócz K raju  nie ma nic w kraju. Kto nie 
urodził się w XVIII. stuleciu, lub na początku XIX — nic- 

nieuk!    ™ponr  - y , —  człowiek niesumienny !... To wielkie szczęście 
źe ak z narodowym rachmistrzem na jednej ławce brałem 
nauki, bo inaczej i mmeby się dostało, jak wszystkim m ło‘ 
dym, którzy nie zrobią tego co mvśnw -L ira , n i°*wiedza nip nnni«7 o ’ ‘u}Smy ziobili!... nie wypo-
na przykład nad i  L  ^  WyP°wiedz‘eliśmy i napisali... Cóż

“  a ,t7 -rP7 T ei- Up. CZy
pisarzy?... Gdzie zaś? " Z mlodszych

szło ,H,Un-,i?rad CZaS'L i,ak - Hasł« - P o  wstało—wrzasło i—po- 
„ 1  maf ło od chwili jak pan Richter zgromadził pod 
swą btrzechą wroblow i puszczyków literackich... od chwili 

} pewien natchniony w silne dłonie drżącą porwawszy lutnię,



chleb z zasuszonych i zmielonych korzeni, k tóre mięsza z 
mchem i szczyptą zboża. Świadkowie naoczni donoszą, że nie­
dojrzałe kłosy źytne suszy lud nad ogniem i posiekawszy, 
go tu je; wielka część żywi się niezdrowemi grzybami, co spra­
wia liczne choroby, gdyż grzyby spożywają się bez wszelkiej 
zaprawy. _ _ _ _ _

A ustrya  1 Węgry. Na posiedzeniu wydziału budżeto­
wego delegacyi przedlitawskiej z dnia 5. sierpnia uporano się 
z budżetem  dla m arynarki. Przyjęto w wydatkach na okręty 
uzbrojone i dla rezerwy 1,467.700 złr., na wojsko floty i za­
k łady  883.315 złr., na budowanie okrętów i maszyn 3 m i­
liony 702.152 złr. Po skończeniu wszystkich uchwał w wy­
datkach na m arynarkę, uchwalono ogółem 7,400.852 z łi.

Pierwsze posiedzenie plenarne delegacyi przedlitawskiej, 
odbyć się ma w poniedziałek dnia 9 sierpnia.

Niemiecka publiczność W iednia tak  żywo zaintereso­
wała się wvpadkiem klasztornym w K rakow ie, źe obecnie 
czeka już tylko i śledzi, ażali znowu zkąd nie doniosą o czeins 
podobiiem. T ak  dalece przechodzi to w m anię, w jakąś cho- 
robliwość, że w Wiedniu odbyć się ma 9. sierpnia kilka zgro­
madzeń ludowych, gdzie na porządek dzienny wzięto jedy­
nie kwestyę klasztorów. W idać, że ludu tamtejszego mc 
nie ciśnie, kiedy zajm uje się wyszukiwaniem kwestyj , 
k tóre  ostatecznie mie mogą przecież mieć znaczenia tak  do­
niosłego.

W  Czechach z powodu bliskich wyborów do sejm u, za­
powiedziano znowu ludowe zgromadzenia w kilku miejscach. 
N a znany okólnik zastępcy nam iestnictwa w Czechach, prze­
strzegający, ażeby przy wyborach nie działy się nadużycia, 
odpowiadają Czesi, że kiedy idzie o popieranie kandydatów 
rządowwch, to starostowie dostają tajne okolmki, ażeby swo­
boda wyborcza nie by ła  naruszo ią, u czemuż me pozostawić 
wszystkim tej swobody? Zresztą rząd, który w tajnych okól­
nikach wydaje rozkazy na wpływanie przy wyborach w duchu 
rządowym, nie ma praw a teroryzować wyborców opozycyjnych.

Czas donosi, źe m arszałkowi ks. Sapieźe (a więc książę 
pozostał tacite  i nadal m arszałkiem ...) pozostawiono do wybioru, 
kiedy sejm krajowy być ma zwołany, byle się to je d \m e  stało 
w przeciągu od 9 do 20 września.

Francya. Londvnska P all M a ll G azette przedstawia 
szereg liczb, charakteryzujących we wielkich i jaskraw ^ch r}- 
sach gospodarstwo samowładztwa napoleonskiego we FrancyL 
W ykazuje się z nich, że kraj ten, mm zaciągnął ciężki dług 
wdzięczności za zamach stanu grudniowy, m iał 1.500,000,000fr. 
wydatków. Dzisiaj zdaje się rząd sądzić, źe mniej niż 
2 400 000 000 fr. wydatków byłoby poniżej godności tej F ra n ­
cyi, której honor mu jest poruczony. W ciągu 17. la t 
przeto podniósł się budżet o 900 milionów 
corocznie w przecięciu o 50 milionów. W roku 1851 ludność 
Francyi wynosiła 3 5 ,8 0 0 . 0 0 0  dusz; w ydatki rządu wynosiły 
przeto 40 fr. na głowę. Dzisiaj 36,500,000 stanowi ludność 
Francyi, a więc na jedną głowę iirzypada dd fr. wydat ru. 
Rządy osobiste kosztowały przeto Francyę o 14.000,000.000 
fr. więcej niż każdy rząd poprzedni. Droga przyjem ność! 
Gdzie ciecze wino, tam  nadstawiaj szklauki. Zbawca grudniowy 
nie zapomniał o swojej. Lista cywilną Ludwika F ilipa wyno­
siła  12,000.000; cesarzowi zdawało się, że wielkość hrancyi 
wymaga, aby on m iał 25,000,000 rocznego dochodu. A za­
siliwszy się dochodami z dóbr koronnych, ta  szczupła kwota 
wzniosła się do przeszło 40 milionów fr. W ciągu czasu o 
ciążono tę  listę  długiem  dochodzącym do 80,000,000 fr.. 
oczywiście aby ujść nędzy. Ktoż bowiem potrafi źyc z do­
chodu nie wynoszącego więcej ja k  40 milionów tr?!..

Moskwa. Z Petersburga piszą do D . P . Car wyjechał 
do Moskwy, ztam tąd, jak  wam wiadomo, udaje się do Kry­
mu, g d z ie 'jak iś  czas zabawi. Ostatnie chwile swego tu  po­
bytu  przepędzał na sm otrach i na próbach z nową udoskona­
loną bronią. Z prób tych okazało się, ze wydano dość pie­
niędzy napróźno. Postanowiono więc zarzucić bron systemu 
Carliera i Baranowa, a skon tak tow ano  bron systemu am ery­
kańskiego Berdana, który  tu  sam bawił i za interesem  swym 
chodził. Mówią, że broń Berdana nie jest lepszą od porzu­
conej. W ogóle rzecz ta  nie trak tu je  się tu  jak  sprawa oby­
w atelska, ale wedle zwyczaju jako in teres; w tem  też lezy i 
tajem nica znacznego zmarnowania pieniędzy. Narody do świa­
domości obowiązków obywatelskich nie dorastają ukazami, ale 
wychowaniem, a to właśnie lezy odłogiem.

W yjazd cara do Krym u ma mieć, jak  zapewniają, zwią­
zek ze sprawam i Wschodu. Pr-;y boku jego nieustannie znaj­
dować się będzie jen era ł Ignatiew , poseł z Carogrodu, jeden 
z najruchliwszych ajentów moskiewskich. On to poiusza całą  
agitacyę na Wschodzie i wszystkie jej nici są w jego ięk u .

zanucił na cześć hr. Gołuchowskiego,, Niech ci zawsze świeci z 
przodu..." od tej chwili na zaciemniony horyzont nasz ze­
szło słońce nowej ery— k r y t y c y z m u .  Krytykujem y wszy­
scy i w szystko! a chociaż ani jednego nie b rak , i kaźden wo­
ła ełnśno— nic nie słyszysz, jak  tylko skargi na b r a k  kry- 

k r °  K rytykuje I , . t i r  K achuuków , kry tykuje p. W aligór. 
ski Stańczyk p. Rapacki, a kry tyki me m a!.. Ale jest! jak 
kocham ciocię: w D zien n iku  literackim , M rówce w Gwieź- 
£ ap. Stupnickiego J E & t ó

Obecnie projektuje on założenie dla Moskali i Słowian szpi­
talu  w Carogrodzie, jakiego tam  dotąd nie ma. Szpital ten 
ma mieć do 35 i więcej łóżek; na utrzym anie jego domaga 
się 10.000 rubli, na co wszystko najwyższe zezwolenie już na­
stąpiło  Zgoła Moskwa nie spuszcza z uwagi najmniejszej 
okoliczności, zapewnić jej mogącej wpływ pomiędzy S łow iana­
mi. I  wyznajemy szczerze, wpływ jej na W chodzie codzien 
jest rozleglej szym, pomimo przeciwdziałania tak  stronnictw  
wewnętrznych pomiędzy Słowianami, jako też mocarstw za­
chodnich. . .

Jenera ł Trepów od paru tygodni powrócił już z wy­
cieczki za granicę i objął urzędowanie. W racaiąc z podróży, 
w stąpił do Kijowa, gdzie parę tygodni zabawił. C/.as ten 
spędził głównie w swych dobrach, jakie, jak urzędownie się 
wyrażają, nabył na publicznej 1 cytacyi od złupionych naszych 
rodaków, a właściwie mówiąc, w podziale łupów z szczodro 
bliwości carskiej otrzym ał Jenerał Trepów należy do ludzi 
uczciwszych pomiędzy Moskalami, a jednak uczciwość jego 
nie cofnęła się przed chęcią łupieży. Jakżeż więc dziwić się 
można innym, gdy podobnego rodzaju ludzie jak  Trepów zu­
pełnie w tenże sam sposób postępują, jak  ostatniego gatunau 
działacze nasi- Co do wrażeń z podróży, to opiw iada otw arcie, 
że jedynie policya angielska, pod każdym względem wzorowo 
jest urządzoną. F rancuska jest nielepszą od tutejszej, to jest 
petersburgskiej, k tó ra  również jest ta;c b ru 'i la ą  ja k  i tian - 
cuska, tylko źe ta  ostania jest ruchliwszą. Dla tego też me 
zaprowadza on żadnych zmian, bo wreszcie po cóż ma wpro- 
wprowadzać, skoro policya ta, wedle jego opinii, je s t dobrą? 
Pisząc to, śmiech mnie pusty porywa, bo też nic śmieszniej­
szego wymyślić nie można !... Na dowód, o ile policya la  jest do­
bra i ja k  ona pojmuje swój obowiązek, przytoczę wam jeden z 
pomiędzv tysiaca faktów, który ją  doskonale charak teryzu­
je. Wiadomo wam zapewne, że każde miasto moskiewskie 
większe dzieli się albo na części, albo kw artały , albo cząstki. 
Każdy policvan, uważa, iż władza jego i obowiązek, dawania 
pomocy, rozciąga się jedynie do terytoryum  adm inistracyjnego. 
Dla tego też można być tuż pod okiem policyanta obdziera­
nym, rabowanym lub bitym, a nie da najmniejszej pomocy, 
jeżeli tylko czyn ten  ma miejsce nie na jego terytoryum . Na 
ten dziwaczny sposób pojmowania swych obowiązków co dzień 
zachodzą zażalenia do władzy, i co dzień toż samo ma miej­
sce. Dalej nie wiemy, czy we Francyi ajenci policyjni należą 
do band złodziejskich, to tylko wiemy, że tu  w każdej niemal 
sprawie krym inalnej ajen t policyjny, jeżeli nie jest hersztem, 
to choć wspólnikiem popełnionego przestępstwa. Do kradzieży 
biletów bankowych z ekspedycyi przygotowującej bilety, om 
głównie się przyczynili. Co do biletów bankowych, muszę wam 
powiedzieć, źe pokazał się nowy rodzaj fałszywych papierków, 
najdoskonalej naśladujących prawdziwe, tak  pod względem 
rysunku jak ' i napisów. W napisach wszakże drobnym dru ­
kiem, zamiast odpowiednich artykułów  prawa, ja k  to ma 
miejsce w prawdziwych, zamieszczone są najfatalniejsze drwi­
ny 'i wymysły na cara, na jego rządy, oraz najplugawsze 
pod względem moralności rzeczy. I takie papierki m iały obrót, 
i tvlko przypadkiem  schwytane zostały. W ogóle fałszywe 
papierki, to istna plaga, k tóra w nader szerokich rozmiarach 
trap i niemiłosiernie Moskwę. Ja k  fatalnie wpływa to na kre­
dyt i handel, łatw o zrozumieć; ile zaś daje sposobności 
do zdzierstw czynownikom przy pobieraniu podatków, to tru ­
dno wypowiedzieć. ___________

Anglia. Niezadowolenie w Irlandyi coraz większe. Rząd 
sądził, że uchwałą znoszącą kościół protestaucki jako panu­
jący, uspokoi wszelkie wymagania i zapobiegnie nowym na 
'przyszłość -  tymczasem dzieje się przeciwnie.^ Bil kościelny, 
przyjęty po tylu sporach i przez izbę lordow -  uważają 
Irlandczycy za 'rzecz  małego znaczenia. I  tak  zwykle byw a: 
kiedy się zrobią koncesye, wymuszone długiemi walkami, nie 
przydają się one wtedy wcale jako środki uspakajające. 
Fenianie okazuja się nieprzejednanymi, a  obok nich wyrasta 
druga niemniej '  groźna kwestya —  agraryjna. Lud wiejski 
domaga się przedewszytkiem uregulowania stosunków rolni­
czych- istnieje już nawet bardzo wiele stowarzyszeń tajuych 
agitujących między ludem, k tóry  oczywiście . interesuje się 
bardzo żywotną dlań, bo m ateryalną kwestyą spokojnego po­
siadania ziemi. Stowarzyszenia wspomniane, chociaż me 
w ścisłym, są  jednak w związku z Fenianami, a ostatnie zgro­
m adzenie, k tóre  uchwaliło adres dim agający się uwolnienia 
Feniau, składało się po większej części z ludu wiej kiego. 
Dotychczas władze rządowe zachowują się zupełnie ueutral- 
nie w obec podobnych objawów woli ludowej.

Wschód. W gabinecie W ysokiej Porty przychylić się 
miano ostatecznie do zapatryw ania tych, którzy dla wicekróla 
E g ip tu  żądali pozostawienia fu rtk i, k torąby wejść i u sp ra­
wiedliwić się mógł. Kiedy dziennikarstwo rządowe i połurzę-

dowe tureckie występuje ja k  najostrzej, zwracając uwagę Iz- 
maela paszy na następstw a zgubne — to w sferach rządowych 
nie zdecydowano się na żaden krok tak  gozny, któryby p ro ­
wadził wprost do zerwania stosunków przyjaznych. Zresztą 
i wicekról nie postępował ta k  nieoględuie, aby nie modz się 
już wycofać, a zbadawszy stosunki europejskie,  ̂uznał, ze 
jeszcze nie pora na urzeczywistnienie jego planów. Burza 
przeminęła, nie uprzątnięto jednak kwestyi spornej zupełnie. 
Tymczasem je d n a k , według pewnych wiadomości z E giptu , 
nie u sta ją  tam uzbrojenia floty i wojska lądowego. W ceni 
przypatrzenia się raeyonalnernu uzbrojeniu tegoczesnemu, je ź ­
dził naczelny wódz arm ii egipskiej R attib  pasza po E urop ie— 
obecnie wrócił właśnie do k ra ju .

Nowiny z kraju i zagranicy.
* W y p a d k i  mi e j s c o w e .  D. 5. b.ra. w ulicy żółkiewskiej, 

gdzie kopią rów dla położenia rur gizowycii, chłopiec 11 letni, zbierając 
w rowie kości, został nagle zasypany rumow.skiem. W tej chwili 
nadszedł cywilny strażnik policyjny i wyratował chłopca, musiano 
go jeduik oddać do szpitala, ponieważ rumowisko uszkodziło mu 
piersi.

♦ D l a  B a r b a r y  U b r y k ,  na znak współczucia za jej 
tyloletnie cierpienia, oSarował p. Zambokrety węgierski poseł 6 
węgierskich dukatów i tyleż srebrnych guldenów, które złożył _ w 
redakcyi jednego z węgierskich dzienników, zaś temu, *tóry wyja­
wił tę zbrodnię, ofiarował 50 złr.

* Z  pod Kołomyi 3. sierpnia 1 869 .* ) W umieszczonej 
przez was korespondencyb odnoszącej się do sprawy obsadzenia pa­
rafii gr. kat. w mieście naszem, musimy wam dać niejakie objaś­
nienie, co do kandydata starającego się o nią, gdyż zostaliście przez 
niechętnego mu człowieka w błąd wprowadzeni. My, którzy zna­
my ks. M. Z. ze strony najlepszej, bo jako dobrego kaznodzieję, 
kapłana prawego, i przy tem wszystkim, na czem nam wiele zale­
żeć powinno, dobrego Rusina, zupełnie nie widzimy w ubiega­
niu się bezpośredniem u gminy takiej zdrożności, za jaką przedsta­
wia jo korespondent w nr. 184. Znając jeduak mężów za­
siadających w gronie rady miejskiej, nie wątpimy ani na chwilę, 
że głosowi S.reny nie dadzą posłuchu, a gdyby to się stado, mu­
siało by to nastąpić na podstawach nieco ważniejszych, jak przez 
szanownego korespondenta podanych.

Nietylko miasto Kołomyja jako patron, ale w ogóle wszystkie 
miasta i osoby, które posiadają dotychczas prawo prezentowania 
czyli obsadzania probostw, powinny być wdzięczne ks. M. Z. za 
śmiałe wystąpienie—tym sposobem bowiem tak oni jako też i pu­
bliczność zostanie naprowadzona raz na zawsze na- drogę prawdzi­
wą, którą w wypadkach podobnych jak tu przytoczony postępować, 
prawa im przysługującego bronić, i machiaveliz u.owi władz du­
chownych proponujących, tamę kłaść mają.

Otóż krótko powiemy, że ks. M. Z. wraz z wielu innymi nie 
wiedzieć, czy dla tego, że by mu lepiej lub wygodniej było w Ko­
łomyi jak w U . . . . .  . podał się o posadę w Kołomyi drogą 
ko -systorza gr. kat. Koasystorz przewielebny, przeIłożywszy poda­
nia 12 innych ubiegających się komunie kolomyjskiej, nadmienił 
tylko, że 4 podania kompetencyjne odrzucił (między któremi było 
i podanie ks. M. Z.), lecz dla czego?— oto pojedynczo z tej rozu­
mie się nie wyjawionej przyczyny, bo się przewielebny konsystorz 
dotychczas nie rozmiłował w księdzu M. Z., który jeździ po odpu­
stach kościoła rzymsko katol. z kazaniami, żyje z księżami tegoż 
obrządku w wzor#wej zgodzie, i poważa się czasem, coś takiego co 
w niesmak wice-książętom kościoła, napisać, a co najgorzej, ma to 
nieszczęście być chętnie widzianym u inteligencyi, nie należącej do 
popieraczy polityki św. Jura.

Otóż przez śmiałe wystąpienie ks, M. Z. zdarł zasłonę ta­
jemniczą, i wyświecił publiczności sposób, w jaki to zbywa kon­
systorz przewielebny kapłanów, którzy dla ludu, dla ogółu mając 
większy zakres działania, swoje wiodzę rozwijać i udzielaćby mogli, 
jeżeli mu są niedogodni

Niechaj to podwoi czujność wszystkich kolatorów, a ci niech 
bronią praw swych, przy stosunkach bowiem w kraju znanych —  
często podobne odrzucenia podań, osobliwie tam gdzie jest tłusta 
probenda — nastąpić mogą.

Konsystorz jest obowiązany patronowi przedłożyć wszystkie 
podania, a tylko w tabeli propozycyjnej porobić swe uwagi co do 
tego lub owego kompeteuta —  tak tę rzecz pojmujemy i ro- 

1 zumiemy.
Zresztą biskup wtedy tylko ma prawo odrzucić podanie, jeżeli 

kompetent był za coś karany.
Ks. M. Z., nie wchodząc w to, czyli będzie miał za sobą 

głosy rady gminnej lub nie, ma zawsze zasługę, która jest godna

*) Umieszczamy tem  chętniej powyższą r.korespondencyę, ile że prze- 
1 konaliśm y się o prawdziwości tw ierdzeń w niej zaw artych co do 

charak teru  kom peteuta ks. M. Z. (Przyp. red.)

o g n i u  l i r y z m u ,  o s o c z y s t o ś c i  kolorytu; o możności 
by s k r o m n i u t k i e  p ł ó t n o  pokonało o l b r z y m a  z s z u ­
m n y m  p r o g r a m e m ,  nie gubiąc się pr ytem  wśiod po u 
żań lichoty, j a k o w o c  m i ę d z y  g ę s t y m  l i ś c i e m . . .  i 
wiele innych rzeczy, z których wypływa, źe S i m m l e r  p ra ­
wie tak ą  jest potęgą w m alarstwie, ja k  szanowny krytyk w 
literaturze... a dla sztuki naszej „przedstawia się dość smutny 
horoskop; mimo t e g o ,  już w dzisiejszych jej objawach można 
jej wróżyć przyszłość, i to św ietną..." Podług mnie, sz. k ry ty ­
kowi wcale wesoły przedstawia się horoskop ... pomimo że w 
d z i s i e j s z y m  s w y m  o b j a w i e  kazał nam łzę uronić nad 
stanem  kry tyki m alarskiej — w odcinku Gazety narodow ej!

L nowin miejscowych zanotować należy: i .  ukazanie się 
n r  9 Ś w ia tła  zagrodowego, w którym  tak  jest ciemno, jak

„ 9 że iezvk włoski w zro zu m ien iu ........................ p e -
w n  ego* radcy dla tego jest potrzebny u c ia u m  akademii te -

chnicznej, że istnieje buchhalterya włoska, zowiąca się p o- 
d w ó j n ą ;  dla tej dobrej racyi, jak  tw ierdził jeden z dyrekto­
rów zakładu kredytowego, źe dwóch ludzi ją  prowadzi , i 
wreszcie 3 że tea tr  hr. Skarbka uawidziła plaga faraonow a, 
wielkie mnóstwo S z w a b ó w  i  p r u s a k ó w  woale - e  rndych 
żyjntek, obsiadły * 0  f  ' z l0 p ltrzy ć

ty.
Orzechy

K r y s t y n y  i  I z a b e l l i  h is z p a ń s k ie j
(z francuskiego) 

przez
JT. Q o f d o u <i«

(Ciąg dalszy.)

II.
Pociacha w  utrapieniu czyli : Wialabny p a b r  Estafanc.

W  pobliżu Ordunno , w nąjpiękniejszem  miejscu całej 
okolicy, wznosił się klasztor 0 0 .  Benedyktynów. H iszpan ia , 
jak  wiadomo, obfitowała w klasztory. Była to błoga kiaana ,  
której obywatele nie potrzebowali obawiać się djabtu  , j, J 
na każdego z mieszkańców przypadało po jednym  
po jediiej zakonuicy, nie licząc księży świeckich, o

źeństwo tak  licznego zastępu tych poświęcanych osobistości, 
u tr z y m y w a ło  zdała od tego kra ju  ligę szatańską.

Poczciwi Iberyanie żyli tedy w stanie błogosławionym, 
i W każdej dnia godzinie mogli słyszeć gorliwe napom nienia 
i sługi bożego i kannie się jego obrokiem duchownym. Za to 
i dozwolone im było ofiarowywać w zamian przedstawicielom 
| Chrystusa zasoby swoich piwnic i szpichlerzy; a to na mocy 

słów pism a, gdzie powiedziano je s t:  Żołnierz służyć będzie 
mieczem.

Szczęśliwy k ra j, gdzie jest wiele sług bożych: sprowa- 
! dzą oni łaskę niebieską na ziemię i otw orzą wrota ra ju  dla 

jej mieszkańców! I  cóż to szkodzi, źe robotnik upada ze 
znoju pod ciężarem pracy na tych pasozytów kaim iąc ch się 
jego potem, że się musi zadowalać m izerną st a 4> CierJ ^ ć  

1 ne lzę  z dziećmi —  kiedy to Bóg tak  chciał dla tego , ażeby 
K a  niego czeladka źvla w obfitości; przynajm niej czelad- 
ka owa tak dow odzi.

t r yn a d ° r ? V 8s ik J w szelka w k u ta  od Bogn pochodzi:

jego obowiązkach, . M y  « W °  * » « * •
Cześć jeszcze żołnierzowi! Bo zawód jego je s t chwaleb­

n y :  w d a n e j  chwili, poświęca on życie za ojczyznę.
Cześć prawdziwemu naśladowcy C hrystusa! Je s t on po­

ciechą nieszczęśliwego, opatrznością upadającego bliźniego i
nędzarza.



wszechstronnego uznania, i dla tego też mamy nadzieję, ifo- 
św ietna rada , ani też szanowni członkowie parafii gr. k a t 
myjskiej nie dadzą się obałam ucić. na„

Kończąc, czynimy uwagę, ze św ietna rada m iejskf zażądać 
stąpić sobie legalnie, powinna zawiesić obsadzenie m |,a(iek gdyby- 
od w. konsystorza podań odrzuconych 4  księży, )ij>0 ą ru ,riaj in- 
się konsystorz to uczynić w zb ran ia ł, wnieść reki^ ; <jotnag l(j  aję 
stancyi —  słowem powinna bronić swego j  ZrVycięzkjem tych 
takowego w zupełności; a dopiero po zwale7
trudności, przystąpić do udzielenia prezent’ ,, . , . , ,„ , ■ odbywających się koto

/ P o d c z a s  c w i c z e ń  wojskowy’ dlo k;(ku żulnie-
Wiaduia, wskutek nieznośnego sk w ary ,,., ja/n Ba c akai i  ,, . , , , , , ,  Jeżyną tego, są  ciężkie c
rzy apopleksją tkniętych. Główną ’’
dotychczas ieszcze zawsze używan

skwar'

inociaż okazało się w kampanii,
zy te uli ofiarami jest 7 żołnierzyja k  mało są om  przydatne. ¥  

należących do pólku galicyjsv° 0‘ . , ,
* P r u n i M i  n l i  rzy trzy m ine dwie p ik i  ksiązes rosyj­

skich przed tr z i .m  d o /  n i  ,W
mieściły w sohie pism 1 nubrtełi-
stwa z m o lh tw io i ->■ c ira  i t i m h ę  carscy, tu ł i i j ż  o b ru m  sw .ę-
tych kościoła w ^ 'd .i ie g )  z r j< y is a  ! n ’ P ‘dnv pr/‘ ”

były ■‘O Gij r l l  owiec, drug iJ do W ęgier.
s p r a w i a j ą c y  b o l e ś c i .  N’t 

tow arzystw a le k ir s k i ig •, które o liy lo  się w t y n  ro ru  
8  i c fi a r l s o n uawy wynalazek, który

znaczone były
* y  / ź  n i e

angielski/^ 
w Lsi-k, p rz s J t iż / ł  d > i t i r

(Ozas.) 

zgrom i lżenia

J e i t to

P r z e s i a d ł  l i t e r a c i e *  - a r t y s t y c a n y .
* Otrzymujemy w drugiem  wyda du „ Pam iątkę odkrycia zwłok 

K azim ierza wielkiego*, staraniem  i nakładem  Czytelni ludowej w 
Krakowie. K siążeczka ta  przez wyczerpanie pierwszego w ydania 
w 2 5 3 3  egzem plarzach, daje przekonanie o swoich zaletach, pomi­
mo bowiem ozdobnych 7. obrazków zaw iera użyteczną dla każdego 
chronologię wszystkich czynów i wypadków za p a n o w a n i a  tego kró­
la. Podaj ic zaś treściwie samo odkrycie zwłok, dostarcza spisane 
dla ludu wiadomości z życia tego wielkiego m onarchy, przez K azi­
m ierza G óralczyka. (W . L, Anczyc.)

* N o w e  a r c y d z i e ł o  M a t e j k i .  Nowy obraz znakom i­
tego naszego artysty  przedstiw iający Unie lubdską , je s t już ukoń­
czony. Dnia 7- b m. m i być przeniesiony do sali t.w . nauk i- 
wegn w K rak o .ie , gdzie p. W alery Rzewuski ma zdjąć z mego 
fotografię. N a widok p ib 'iuznf w ystiw io jy  będzie 11. b. m „ to 
je s t w dzień 3 0 0  letniej rocznicy Unii.

* P r o s p e k t  n a  m a j ą c e  w y j ś ć  d z i u ł o  p.  t.; U p a ­
d e k  E u r o p y .  (L a  Decadence da 1’E .irope.) Jeden  z księgarzy
miał z im iar w ydić to dzieło w języku polski n. Ju ż  rozp mzął tló
miczon e takowego i druk . nie wiedząc o tam, żj
E iropy<! p is i i la  tekst polski zup.dnie gotowy, z 
sobie praw a własności. Przelsiębiorstw o to zatim

A utor złożył ręko pism u jednego z najzuTkomltszych 
n is z y ,h  i upoważnił pana R y  c h a r s  k i e  g o  w

autor ,,U p tdcu  
zastrzeżeniom 

zostało zanio-

ir o liru rg ii zjedna sobie zipew aie n iim ile  piwo lżenie, 
tak zwany n ó ż  b e z b o l e ś u y ,  o lp iw ia la ją c y  celom chi u rg ii z 
powodu, iż sk ilaczenia szybko w .koaaue m e spraw iają ż a ł u j  b>-  
leści. P rzyrząd tea  stanowi ostry nóż okrągły, z taki n przyrzą łom, 
iż jak  najszybciej daje się obracać. Zwierzęta, które się nożen 
tym  operuje, nie doznają żadnych boleści, a naw et nie spostrzeg iją  
operacja. Richardson wykonał już jak  najśw ietniejszą próbę, po ­
ciął on bowiem uszy królika w pasy, podczas gdy ten zjadał z 
wielkim apetytem  kapustę.

(S i non e v e ro — e ben trovato).
N a zgrom adzeniu próby zostały przerw ane niezręcznością 

osoby, k tóra  wziąwszy ów przyrząd w ręce w celu o g lą la n ia , z ła ­
m a ła  go.

* — o—  Z d w o r u  f r a n c u s k i e g o .  Cesarzowa zatrudn io ­
na je s t przygotowaniam i do podróży, udaje się bowiem najprzód do 
Korsyki, a następnie przez W enecję do Carogrodu, zam yśli naw et 
o wycieczce do Cejlonu. Publiczność zajm uje się nie m iło  cesa­
rzową, której d ług i toaletowe in iją  wynosić sarnę 7 ,3 3 3 ,3 3 3  fran ­
ków ?) Z Carogrodu piszą o projektach podróżnych cesarzowej: 
Przygotow ania na przyjęcie cesarzowej p rzyb iera ją  coraz większe 
rozm iary. Pałac  w Beylerbey już i tak  wykwintnie urządzony za­
opatrzą się zupełnie w nowe sprzęty. Całe ulice, przez które ce­
sarzowa ma przejeżdżać, demolują i podnoś :ą o kilka stóp. P o sła ­
no z osobna komisarza do Paryża  w celu zakupienia naczynia sto ­
łowego za 1 5 .0 3 0  funtów sterl. Krawiec nadw orny przerabia 
wszystkie ubiory służby cesarskiej i przyozdabia je  w barw y fran ­
cuskie. Turcy w ogóle wcale tern się nie cieszą, a  podobno nawet 
głośno szem rzą na tą szaloną rozrzutność, spowodowaną przez panią 
B onaparte .

* — o—  W y s t a w a  ś w i a t o w a  w L o n d y n i e  r. 1 8 7 1 - 
p la n  międzynarodowej wystawy w Londynie 1 8 7 1 , jes t w zupeł­
ności wypracowany i ogłoszony okólnikiem królewskiej komisyi, 
k tó ra  oznajm ia, że wystawa ta  wyborowych dziel i wyrobów, otw ar­
tą  zostanie w poniedziałek dn ia  1. m aja 1871  roku w South-K en- 
sington w Londynie, a zam kniętą będzie w sobotę 39- września 
1 871 . N a wystawę tę, k tó ra  odbędzie się w osobnych na ton cel 
zbudowanych budynkach, przyjmowane będą wyroby wszystkich na 
rodów, jak  skoro świadectwo ustanowionych do tego sędziów uzna, 
i i  są godne do umieszczenia na  w ystaw ie.

* P r z e b i e g ł o ś ć  s p a w o z d a w c y .  Jako  dowód niezm ier­
nej przebiegłości am erykańskich sprawozdawców dziennikarskich 
krąży w Niemczech następująca anegdota : N a egzekwiach o dp ra­
w ianych niedawno w prezydyalnym  Białym  domu w W aszygtonie 
znajdować się mieli tylko wpuszcz mi za biletam i, które ju ż  w szyst­
kie były rozdane. Korespondent jednego z dzienników nowojorskich, 
nie mogąc dostać się przez bram ę, trafił do gm achu przez komin, 
przecisnął się do sali, w której odbywało się nabożeństwo, i stanął 
za celebrującym pastorem . Wmm postrzoga w kapeluszu celebrują­
cego zwitek p a p ie ru : tego mu tylko było p o trz e b a ! W okam gnie­
n iu  pohwycił upragniony papier i zniknął ja k  kamfora, zalecając 
w duchu poszkodowanemu, ażeby p isa ł doń na  Berdyczów lub 
Nowy-Paryż Laboulaya w Ameryce. Po nabożeństwie duchowny 
zabiera się do kazania, sięga do kapelusza —  i o rozpaczy 1 nic 
nie znajduje. M usiał tedy rad  nie rad  poszukać w głowie w ątku 
i  znalazł, ale kazanie było co się zowie nieskładne, tak  że zebrani 
na obchód dostojny, wydziwić się nie mogli osobliwemu n iedba l- 
stwu mówcy. Lecz jakież było jego zdumienie, gdy nazaju trz  
swoje kazanie, nie takie, jak ie  powiedział, lecz iakie nap isał, zna­
lazł słowo w słowo wydrukowane w gazecie Ń ew -Y o rk -H era ld

ch uiem .
uczonych ------, - - - .
K r a k o w i e  do zbierania składki prcez akcye po 2 3  reńsKicn 
w. a. lub 12 talarów  tudzież p renum ira t?  p i  G reń sk ich , lub 
3Vo 'ta la ra  d la  ku .nenia i ogłoszenia pomieniouogo rękop isu , ino-

' *  . . .  ,  t  -i r \  \  . . . I t n n i  tt A  >. .  U . «  i  A k C V ‘ > -

ogłoszenia
gącego objąć od 8 3  do 103  arkuszy druku , w 4  tomach, 
n iryusz  dający 2 3  z ł., otrzyma 4  egzem plarze. P reuum erator bę­
dzie miał prawo do 1 egzem plarza na cieńszym papierze.

Dzieło to wyszłe w języku francuskim  uczyń,ło wielkie w ra­
żenie i zyskało sobie uznanie w szystkich ludzi prawdziwie po­
stępowych.

Gospodarstwo, przem ysł i handel.
* O b w i e s z c z e n i e  program u wyborczego przoprowadzić 

się mających uowych wyborów do izby handlowej i przemysłowej 
we Lwowie na podstawie ustawy z dn ia  29 . czerwca 18o8  r., po­
twierdzonego rozporządzeniem wys. c. k. m inisterstw a handlu z duia 
12. uaja 1889  r. do 1. 9 3 3 3 — 934 .

Człouków rzeczywistych ma być w ybranych 2 4 , z której liczby 
16  należą do sekcyi handlowej, a 8  do sekcyi przem ysłowej, a 
mianowicie m ają w ybierać:

1. w lwowskim okręgu wyborczym, obejmującym stołeczne 
miasto Lwów, jakoteż starostw a lwowskie i gródeckie, 9  członków 
do sekcyi handlowej, a  3  członków du sekcyi przemysłowej;

2 . w przem yskim  okręgu wyborczym, obejmującym starostw a 
przemyskie, jarosław skie, mościskie i jaworowskie, 1 członka A~ 
sekcyi handlowej a 1 członka do sekcyi przem ysłowej;

3 . w stanisławow skim  okręgu wyborczym, obejmującym s ta ­
rostw a stanisławowskie, bohorodczańskie, nadw orniańskie, tłum ackie 
i buczackie, 1 członka do sekcyi handlowej, a 1 członka do sekcyi 
p rzem ysłow ej;

4. w 3tryjskim  okręgu wyborczym, obejmującym starostw a 
stryjskie, dolińskie, kałuskie, źydaczowskie, 1 członka do sekcyi 
handlowej, a 1 do sekcyi przem ysłow ej;

5 . w sanockim okręgu wyborczym, obejm ującym starostw a 
sanockie, liskie, bireckie, brzozowskie i krośniańskie, 1 członka do 
sekcyi hand low ej;

6 . w sam borskim okręgu wyborczym, obejmującym starostw a 
Samborskie, starom iejskie, turczańskie, drohobyok.e i rudeckie, 1 
członka do Sekcyi hand low ej;

7. w żółkiewskim okręgu wyborczym, obejm ującym starostw a 
żółkiewskie, sokalskie, rawskie i cioszanowskie, 1 członka do sekcyi 
hand low ej;

8 . w kołomyjskim okręgu wyborczym, obejmującym starostw a 
kołomyjskie, hor.ideńskie, śniatyńskie i kossowskie, 1 członka do
sekcyi handlowej ;

9 . w całym okręgu izby handlowej, 2  członków jako zastęp­
ców wielkiego przem ysłu.

Oprócz postanowień dotyczących wyborów do izby handlowej 
a  zaw artych w ustawie z dn ia  29 . czerwca 18o8  r ., ogłasza się 
dla zastosowania się wyborców następujący wyciąg z ordynacyi w y­
borczej, k tóra tak  w izbie haudloivej we Lwowie, jakoteż u w szyst­
kich c. k. starostw  powiatowych przejrzaną być może:

1. Każdy wyborca wykonywuje swoje prawo wyborczo dla 
izby w tej kategoryi, w której według cenzusu wyborczego jes t 
podatkującym .

Jeżeli wyborca opłaca podatek w kilku kategoryach , na ten ­
czas oświadczyć ma, do której kategoryi wcielonym być pragn ie , 
ponieważ wyborca upraw niony do wyborów w kilku kategoryach 
okręgu lwowskiej izby handlowoj i przemysłowej , tylko w jednej 
kategoryi wybierać może.

2 . Jeżeli kobiety, albo osoby zostające pod opieką lub ku ra­
telą posiadają jakie przedsiębiorstw o, natenczas wykonuje kiero­
wnik przedsiębiorstwa w ich im ieniu prawo wyborów.

W  inuych zaś w ypadkach  praw a wyborczego przez pełno­
mocników wykonywać nie możua.

3. Do zarządzenia i p rzeprow adzenia wyborów wyznaczoną 
je s t przez c. k. gal. namiestnictwo k o an sy a  W yborcza we, Lwowie.

Sporządzone przez komisyę wyborczą we Lwowie listy  u p ra ­
wnionych do wyborów są do wniesienia możebnyeh reklamucyj ja -  - 
wnie złożone tak  w izbie handlowej we Lwowie, jako też u wszy­
stk ich  stuiostw  w okręgu izby.

Czternastodniowy term in reklamacyjny naznacza się do dnia 
23 . sierpnia 1839 , w którym to dniu komisya w yborcza rozstrzy­
ga reklam  tejra i reklam antom  orzeczeni' swoje oznajm ia.

K arty legitym acyjne, jakoteż kar tki do glosowania, rozesłane 
będą wyborcom wraz z oz raczeniem iic/.by i kategoryi ob rać się 
ziających członków, również dnia i godziny wyborów.

4- Wybór odbywa się jaw n ie , a  to według woli wyborcy, 
albo przez ustne głosowanie, albo przez osobisto oddanie przed 
ko nisyą wyborczą wypełnionej kartk i do glosowania, albo też przez 
ladesłaoie do kom szi w ybirczej we Lwowie podpisanej przez wy­

borcę k ir tk i do głosowania, wraz z kartką leg tym icyjną.
K iżda klasa (kateg  irya) h m i l o w i  i przemysłowa wybiera 

od-ęonio p rzypalającą jej liczbę członków do Izby.
Głosów różnych kat goryj wyborczych skopiąć nie można. 
W ybory stanu  handlowego i przemysłowego o lbędą  się w 

przerwach oznaczonych przez komisyę wj’b irczą.
Kto w ołuośnych kategoryach je s t o b e r i l n r a  i w zglęluie 

największą otrzjrma ilość głosów, ten uznanym będzie za obranego.
W razie równości głosów rozstrzvga los wyciągnięty przez 

jednego członka komisyi wrborczej. W szystkie do kom.syi wybor­
czej należąco orzeczenia są stauowcze.

o  Każda k a r tk i do głosowania zawierać ma imiona i m iej­
sce zamieszkania osób, na Których wyborca głosuje, z dokładnem 
oznaczeniem kategoryi, i tylko w liczbie oznaczonej przez komisyę 
wyborczą.

Mylnie wypałnione kartk i do glosowania są  nieważne.
K ir tk i  do g łosow ania, jakoteż wszystkie inne p o d an ia  wy­

borców do k un syi wyborczej nie p rd leg a ją  opłacie pocztowej, j • 
żeli na adresie je s t wyraź m em : .,W  spraw ach wyborów do l i  ­
wskiej izby handlowej i przemysłowej.*1

* Z b i o r y  s i a n a  i u r o d z a j e  w g u b e r n i  l u b e l ­
s k i e j .  Podług D zień . gub. lubelskiego, zbiory siana nie są  
w tyra roku całkiem  zadow alające; susza na początku wiosny, 
następnie zaś panujące zimha, oddziałały niekorzystnie na wzrost 
t  awy; podczas zaś samego koszenia traw y padały  prawie n ieus tan ­
nie deszcze, które opóźniły zbiór siana, w niektórych zaś m iej­
scach zalały takowe. Grady, które padały  w m aju w połączeniu 
z deszczami ulewnemi, zniszczyły w powiecie tomaszowskim, na 

rzestrzeni 4 3  wiostr, wszystkie zboża i zam uliły traw ę. G radobicia 
dotknęły głównie południowe części powiatów tomaszowskiego, b ił­
gorajskiego i zam ostskiego; w miejscowościach dotkniętych tą  klę­
ską, zboża zostały całkiem zniszczone; w pow iatach jatiow k im , 
krasnostaw skim , hrubieszowskim i chełm skim, gradobicia  nie były 
tak  znaczne. W tych miejscowościach, które nie zostały  dotknięte 
klęską gradobicia, urodzaje zbóż są w ogóle zadawalające i spo­
dziewać się należy obfitych zbiorów. Jakkolwiek w powiecie chełm ­
skim okazały się w niektórych gm inach ow ady , podjadki* 
które w yjadają korzenie roślin, pomimo to szkody zrządzone przez 
nie są  nieznaczne i spodziewać s ę należy w tym  powiecie urodza­
jów zadawalających.

A le ja k i p o ż y te k  p rzy n o s ic ie  wy sp o łeczeń s tw u , wy, k tó ­
rz y  rzu cac ie  się  w o b jęc ia  p ró ż n ia c tw a  w g łę b i k la s z to ró w ?  
p o d  pozo rem  w strzem ięź liw o śc i, p o w śc iąg liw o śc i i  m e d y ta c y i , 
u chodz ic ie  z oczu  lu d z k ic h  d la  o d d a w a n ia  s ię  te rn  sw o b o d ­
n ie jszego  w ta je m n ic y  w sze lk ie j ro zk o szy . P ra c a  ubog iego  p o ­
m a g a  do w aszej ro z p u s ty , i  d la  te g o  s ta ra c ie  s ię  u trz y m a ć  go  
w w iecznej c iem nocie .

„D ziesięc inę  w ie rn ie  k o śc io ło w i o d d aw ać"  z a m ie n iliś c ie  
p raw o  —  a le  n ie s łu szn ie  n a b y ta  d z ie s ięc in a  n ie  w y s ta rc z a  d la  
(ya s  — b a ła m u c ic ie  u m y s ły  s ła b y c h  i p ro s taczk ó w , w y d z ie rac ie  
o s ta tn i g ro sz  w dow ie i s ie ro c ie ,  g ro m a d z ic ie  b o g a c tw a ,  n a  
k tó ry c h  cięży  k rw aw y  p o t i p rz e k le ń s tw o  o fia r w aszych .

D rży jc ie  n a  w spom nien ie  d n ia  s ą d u  o s ta te c z n e g o , w k tó ­
ry m  lu d y  p o d o ła ją  do z d a n ia  s tra sz liw eg o  ra c h ttu iu i c iem ięz ­
ców s w o ic h .. _

Lecz n ieszczęście  w isi i n a d  w a m i , k a p ła n i  B oga  n ie ­
skończen ie  d o b reg o , p o b ła ż l iw e g o , k tó rz y  n ie  w iecie  co czy­
n ic ie , zaślep ien i fa n a ty z m e m  w a s z y m !

N a k a z u je c ie  p o k u tę  b ie d a k o w i , co p rz e p ę d z a  czas n a  
c iężk ie j robociź  iie, c isn ące j go do z i e m i , z k tó re j  za led  wie 
m u  w olno w ydobyć d la  sob ie  k ęs pow szedn iego  c h łeb a  , ażeby  
u ie u m a r ł. Z a tru w a c ie  m i sw o jem i z ak azy  uaj łro b n ie jsze  ro z ­
ry w k i, je u ia ,  k tó ry  w n iew innośc i s w o j e j  p rz e lą k ł by się  z a ­
b aw  zep su ty ch  bogaczów . M ącicie  je g o  su m ien ie  i p rze rażac ie  
d u szę , zaszczep ia jąc  n a  m ie jsce  m i ło ś c i , k tó r ą  ta k  p rag n ie  
uczcić  sw ojego  s tw ó rcę , trw o g ę , p rz e jm u ją c ą  go b o ja ź n ią  na  
w sp o m n ien ie  B oga  zem sty .

J e d n y m  z z ak o n n ik ó w  n a jg o rliw szy c h  k la s z to ru  w O r- 
d u nno , b y ł E s te fa n o , m n ich  s fa n a ty z o w a n y , z p o k o rn em  i n a -  
bożtiem  ob liczem , k tó re g o  a to li w zroit b ły szcza ! ja k im ś  o g n iem , 
d z iw n ie  w s trę tn y m  i p rz e n ik a ją c y m . W y w ie ra ł  on w pływ  d e ­
spo ty czn y  n a  m ieszk ań có w  oko liczn y ch . L ę k a n o  go się  ja k  
z łeg o  d u ch a . K to  go s p o tk a ł  n a  sw ej d r o d z e , u w a ż a ł to  za 
w ró żb ę  n ieszczęśc ia . R zad k o  m u  od m aw ian o  czego  ż ą d a ł, t a k
go się  b an o . , ,

G dy  p rz y n o s ił sw ą  n a u k ę  do c h a t  w ieśn iaczych , s łu c h a ­
no g o  w w e z b ra n iu  d u ch a , czy li ra cze j u d a w a n o , że g o  s ł u ­
c h a ją , g d y ż  k ażd y  w je g o  p rzy to m n o śc i d o św iad cza ł c z e g o ś , 
co go n iep o k o iło , i ra d  go  się  b y ł pozbyć, aby  o d e tc h n ą ł ja i t  
n a jp rę d z e j.

P rz y b y ł on  n iew iad o m o  z k ą d , od ro k u  do k la s z to ru  — 
n ik t  go  p o p rzed n io  n ie  z n a ł —  pew nego  p ięk n eg o  p o ra n k u  
u jrz a n o  go n a  d z ied z iń cu  —  o to  i w s z y s tk o ! T a je m n ic a , k tó ­
r ą  się  o ta c z a ł, p o w ię k sz a ła  n ieu fn o ść  k u  n iem u.

Z n a ł on rodziców  M a r in a  i o d w ied za ł często  r°dz icow  
P ierw szy  z a c h ę c a ł je j n a rzeczo n eg  > do p ó jśc iaM a r ie tty . P ierw szy  z a c h ę c a ł je j 

o b ro n ie  B oga i re lig ii. j a k  s ię  w y r a ż a ł ; 
w ia ł się  za  g o rąceg o  s t ro n n ik a  leg itym i.s tyc /nego  

M ia ł zaw sze  n a  pm rotow iu ro zczu la j ice 
d la  o p u szczonych  rodziców , a  jeszcze  
d la  M a rie tty .

(C . d . n .)

w
p o n ie w a ż  p iz e u s ta -  

D m K a r lo s a . 
łow a pociechy  

b a rd z ie j ro zczu la jące

Ostatnie wiadomości.
M in is te rs tw o  sp ra w  w ew n ę trzn y ch  w y d a ło  ro z p o rz ą d z ę ^  

u ie  w zg lędem  p e ry o d y c z n y rh  w i z y t a c y j  k i a  z t o r ó w  i p o ­
w iadom ien ia  k s ięży  k l i s z  o rn y ch  o o g ra n ic z e n iu  w ład zy  d y ­
scy p lin a rn e j ich  p rze ło żo n y ch  w s k u te k  u s ta w  z a s a d n ic z y c h  
p ań s tw a .

W ehrzeitung  donosząc  o w y s łan iu  w ojsk  r u m u ń s k i c h  
n a  g ra n ic ę  S ied m io g ro d u , u w aża  ru c h  te n  ja k o  za p o w ie d ź  d a ­
leko  s ię g a ją c y c h  w y padków .

Słow iańska  L ip a  o g ło s iła , że  k a ż d y  C zech  b ęd z ie  u w a ­
żany  za  o d s tęp  ę, k tó ry  p rzy  z b liż a ją c y c h  s ię  w y b o rach  n ie  
d a  g ło s u  s w e ;o  oznaczonym  p rzez  m ężów  z a u fa n ia  osobom .

N iem cy  o d w o ła li zw o łan e  w C i  11 i z g ro m a d z e n ie  ludow e 
z obaw y n ie m iły c h  za jść , k tó r e  ich  zd y b ać  m o g ły  ze s tro n y  
s ło w iań sk ie j lu dnośc i, z pow odu  teg o  n a d e r  ro z d ra ż n io n e j.

G a r i b a l d i  z a c h o ro w a ł.
Z łe  w rażen ie , ja k ie  uczy n iło  s e n a t u  s c c n s u l t u s ,

c o ra z  b a rd z ie j s ię  pow iększa , a  z am ie rzo n e  z m ia n y  w o so b ach  
p re fe k tó w  n ie  d a ją  n a jm n ie jsze j rę k o jm i co do  l ib e ra ln y c h  
d ążn o śc i c e sa rz a . D onoszą , że  w d z ień  N ap o leo n a , t .  j. 15. 
b. m ., o g ło szo n a  będzie  a m n e s t y  a  d la  p o lity c z n y c h  i p r a ­
sow ych p rze s tęp có w .

N A D E S Ł A N E .

W  tych dniach w yjdzie na  widok p u b l i c z n y  i l u s t r o w a n y  
k a l e n d a r z  na  rok 1 8 7 0  p .  n .  :

! ! !  W  a  i i  c l  a  • • •

T r e ś ć :  Kalendarz astron. W ychow anie i em ancypacja  ko­
biet. Łueya, szkic powieściowy. Poezye: Pnw iussow am s N . B oku . 
Chwila zachwytu. Nie p a r n y m  k ied y ! Addio. W ianki. K u k u łk a . 

Z analizy kobiet (z rycinami) 

do Wenecyi
potorshurskio.

Przy

A natm iia  serca i m ózgu. W ycieczka 
r 1833- Zofia K aplińska (z portretem ) N ih ilis tk i 

P a m i ę t n i k  toaletowy. T u tti f r u t t i : Dam y i kolory, 
łożu chorej panny. S p iw ie lź  w ieśniaka. N a b i l u .  Czemu się 

żenisz ? Niespodzianka. Podróż do A ten i Rzymu. T elegrafy. Po­
czty i koląje żelazne.

C e n a  k a l e n d a r z a  4 9  c e n t * ,  k toby  sobie życzył ze­
szłoroczny ,Noworocznik“ doi „czy jeszcze 2 0  c e o i t .

P rzedpła tę p rzy jm u je  adm in istracya  „ D z i e n n i k a  
lw ow skiego.''



fe n n ik  g ie łdy  pienięż. i łu w ar. we Lwowie 
dnia 7. sierpnia 1869.

tkcye kolei gal. Kar. Lud w. po 200 zir. m.k. _
„ „ lwów. czerń, po 200 zlr. w. a. sr.
„ „ banku hypot. gal. po200 zir. 40o/„
„ „ papier, czerlańskiejpo 200złr. w. a. . ' . .
„ Banku krajowego............................... , .

Listy zastaw, to w. kredyt, gal. 5% . 0  . \ . .

”  n  J 8 § . . . .
„ banku nypot galrc. . I-® 2* .

.Galie Zakładu kredytów włościan. * '
Obligi indemnizacyjne galic..............................

„ „ WX. Krakowskiego . ' . . .
* „ Księstwa Bukowin. . '
r pożyczki głodowej z r. 1866 . . . . . .
» kol. gal. Karl. Lud. I. Einissyi
P  P  V  P  P  k i .

r r  lwowsko-czevn. I.
p  p  p  U *

Bukat h o le n d e rsk i..........................................
Dukat c e s a r s k i  • .
Napoleond’or  • . .
Półimperyał r o s y j s k i  ■ . .
Kubel srebrny r o s y j s k i  • . . .

r  papierowy rosyjski • . . .
Banknoty polskie za 100 zł. polskich . . . . . . . .
Talar pruski s r e b r n y ...........................................
Pruskie bilety kasowe .....................................................
Srebro ...............................................................

Płaeą 
złr. J kr

Ządaja
złrTTF

265i 50 266175
207 :75 209 —
106 — 107(50
-A I-" — —
92 50 93 50
91 50 92 —

79 60 80
93 60 9 4 -
93 ’ 93 50
75 30 75 86

— — —
___ “ —

100 75 101 50
— — — —
— — — —

5 77 5 84
5 83 5 88
9 87 9 96

10 5 10 20
1 86 1 92
1 55 1 56

— — — —

— — — - —

1 81 1 83
120 — 121150

Pszenica korzec 170 f. 8.30 —  8.50, żyto korzec 160 f. 
4 .5 0 —4.60, jęczmień korzec 140 f. 4 25 — 4.30, owies korzec 
100 f. 3.50— 3 .7 0 , Kukurudza korzec 170 1. 4 .50— 4.60, hroczka 
korzec 140 f. 5 .0 0 —5.15, koniczyna korzec 180 f. 40.00—42.0, 
rzepak korzec 150 f. 12.75— 13.15, lnianka korz. 150 f. 10 .— 10.25 
groch korzec 180 f. 4.00—4.50, łój 100 f. 31 .00—31.50, 
potaż 100 ft. 14.50— 15.50, chmiel 100 ft. 70 .0—80.0, spi­
ritus wiadr. 13 .00—13.25.

Kursa * dnia 7 . sierpnia 1.861),
godz. 6 min. 15 popołudniu.

W iedeń. Akcye kredyt. 307.80. Akcye kred. węg. 000.00. 
Akcye banku anglo-austr. 404.50. Akcye anglo - węgier. 000.00. 
Akcye banku frauko-austr. 141.25. Akcye banku narodowego 757.0. 
Akcye galic. Hipot. 106.—. Akcye handelsbank 0 0 . - .  Akcye bau- 
bank 71.00. Akcye Verkehrsbauk 141.00. Akcye generalbank 
71. . Galic. bank krajowy — .— . Kolej Karola Ludwika 
265.50. Kolej siedmiogrodzka — . Kolej południowa 273.90, 
Kolej lwowsko-czerniowiecka 000 .— . Kolej państwowa 4 16 .—. 
Kolej Rudolfa — .— . Kolej wschodnia — .— . Kolej półno-
cna —•—•• Kolej alfóldzka— .— . Kolej węg. północno-wschodnia 
000.—  %  Metaliki 62.75 Losy z 1864 roku 000.00. Losy 
z 1860 roku 102.30. Pożyczka narodowa 72.15. Indora nizacya 
75.00. Napoleondor 9.91. Dukat 5.88. Londyn 10 funtów sterl. 
123.40. Srebro 120.50. Usposobienie stale.

t

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 6. sierpnia.

Elianettb... Konarski E. z Ohrewiu, hr. Weissenwolf J. z Wietrzna, 
ganu, O lu, Bukaresztu, Zabielski L. z hoszmu wa, vc™  ż
Warszawy Tin .T. dr. medyc. z Podhajec, Sommer r .  ar. - y j  i  _ 
ski J. z Kamiuer J. z Polski, Majer L. se.dzia pow.
—------------------pod.

z Uhnowa, Szabel-

K o
Ze Lwowa do Ki

p ii u
Ze Lwowa do Czernio.

V  V  11

„ „ do Brodów i Zło,

e j  ż e l a z n a
o d c h o d z i
wa o godzinie 5 minut 41 rano

„ 5 „ 16 wieczór
godzinie 10 m. 49 rano

9 m. 48 wieczór 
wa „ 11 m. 9 rano.

10 „ 8 wieczór.
p r  z y c li o 

Krakowa do Lwowa o godzinie 1, min. 9 rano
” V . ”, ” ” , . . 28 wieczór.

Z Czernio wiec do Lwowa o godzinie - m ^  i rano
•i n o ii ii ’> < m. 36 wiecz

Z Brodów i Złoczowa o godzinie 5 min. 4 i . ,0
„ „ 4 „ 16 wieLór_

' a w w w  W  W  W W W  W W W  W W U W  W W  W  W W  W  W  W W W

jj| Księgarnia F, H. Richtera we Lwowie
W otrzym ała
S Bolesławity B. K A C I E  l  \  k  l
* z roku 1§0§.
^  Cena złr. 7 centów7 60. 1618 ^
Qw w w w w w w w w w w w w q w w w w w w w w w w w *  b

hx
X
X

Odejdą dnia 15. Sierpnia b. r. pociągi tow arzysk ie:
v. Brodów i Złoczowa o godzinie 4 rano 
ze L w o w a
z Krakowa

8
6„ u wieczór.

Ceny biletów tam i napowrót — ze Lwowa (II. kl.) 33 złr., (III. ki.) 
m i Zi ,l\  a ,  X Przemyśla (II. kl.) 30 złr., (III. kl.) 20 złr. z Jarosławia 
(11. kl.) 27 złr. (HI. kl.) 18 złr. — z Rzeszowa (II. kl.) 25 złr., (III. kl.) 
16 złr. — z Tarnowa ( II. kl.) 20 złr., (III. kl,) 14 złr. — z Krakowa (II. kl.) 
16 złr., (III. kl.) 11 zlr. 50 ct., z Trzebieni (II. kl.) 15 złr. (III) 10 złr., 
^ ~ , a  (II.) 14 złr., (III.) 9 złr.—z Bogumina (Oderberga) (II.) 12 złr.

Bilety ważne są na dni 30. — Dzieci płacą powyższe ceny w całości. 
Pakunków wolnych od opłaty 50 funtów.

Bilety do tego pociągu są do nabycia: w B r o d a c h  u p. Fraenkla, 
we L w o w i e  w księgarni Sejfartha ł  Czajkowskiego— w innych mia­
stach przy kasach kolejowych, do dnia 14, sierpnia.
Od przedsiębiorstw a podróży tow . w Brodach i w e Lwowie.

xxxs
■ Xxss
hcr r .xx
X
XX
X
X
X
8s
X
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i MEDALE i MEDALIKI

srebrne i z chińskiego srebra, na pamiątkę  
obchodu 3 0 0 -le tn ie j  rocznicy

Unii Lubelskiej
są w handlu jubilerskiem

pod firmą

A. B IE L A Ń S K I
przy płazu Katedralnym I. 29, 30

również

"w Hotelu Europejskim u Zarządcy 
w różnych cenach do nabycia.

i !

Ten sam handel poleca wybór najświeższych i modnych towa­
rów Jubilersko-Złotniczych, i srebrnych własnego wyrobu i zagrani­
cznych po cenach najniższych.

Zużyte złota, brylanty, perły i inne kamienie, 
muje lub też po najwyższych cenach kupuje.

Wszelkie zamówienia zaraz pocztą przesyła.

w zamian przyj-

1617-1-3
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A  w i s i d o m i e i i i e .

Niżej podpisani mają zaszczyt zawiadomić Wy­
soką Szlachtę i Szanowną Publiczność, iż wa 
Lwowie, przy placu Katedralnym pod 1 31 w 

demu Wgo p. Majewskiego, otworzyli

PRACOWNIĘ KRAWIECKĄ
i M agazyn go to w y ch  sukien m ęzkich

pod wspólną firmą

F Głodziński i Woycieki.
Posiadając w fachu swoim wszlchstronne wykształcenie, nabyte długoletnia 

raktyką w pierwszorzędnych zakładach stolicy ; jakoto; u panów F ranka, Kracha 
“ również obeznawszy się z gustem miejscowym w ciągu ostatnich dwóch

5 D e tn ie n if t  TlinloW l irliiw riu rrA  T»v7rlri«omo/»fłA „ . .  • n   _ n r  n ____

„ towar tak krajowy jak
, v - — —-----  ------- ~ x— “, taniością cen i doskonałością

roboty zastuzyc sobie na zaufanie i uznanie Szanownej Publiczności, której ła ­
skawym względom najuprzejmiej się polecamy, uniżeni słudzy

1487 7-8 F .  G ł o d z i ń s k i  i  W o y c ic k i .

*  * I  e . j  8  k  a  1 n  y

l l r a r ia  B r i t im e r
W 1 e ń ii i ii

©
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w
ces. kr. uprzywil. fabrykanci Lamp 

m a j ą  z a s z c z y t  o z n a j m i ć ,  ż e  i c h
I** O W Y O E N N I K

ze znacznie zniżonemi cenami
już jest ułożony i takowy na żądanie franko przesyła się. 

Szczególnej uwadze polecamy nasze

1WT XOWE -f |  
c* k. patentowane brennery

W ż ad nem miejscu nie lutowane, lecz nitowane, ztąd zupełnie zabezpieczo­
na ognia, i tańsze niż pochodzące z innej fabryki.

Skład w e L w ow ie u
A .  N e f J a  i y n ó w .

i ;
N

0
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Dla właścicieli koni i Ekonomów!
Glosy o Kwizdy wyrobach weteryharskich.

Panu Franciszkowi Janowi Kw i z d a  w Koruouburgu.
Spowodowany licznemi nadzwyczajnemi skutkami, używaniem Pańskiego 

ogólnie znanego i rozsławionego Płynu przywrotczego dla koni w masztarniach 
Jego Ces. Wysokości Najdostojniejszego Pana Arcy-księcia austryacko-esteńskie- 
go Franciszka V. Księcia Modeny, maiu tę przyjemność i uważam zarazem za 
moją powinność, Wielmożnemu Panu temże publicznie moje zupełne zadowo­
lenie wyrazić i Pański Płyn dla koni wszystkim właścicielom koni najusilniej 
zalecić.

Tenże nietylko na już nadwerężone żyły, ścięgna i stawy nadzwyczajnie od­
powiednio działa, ale dodaje także zdrowemu koniowi osobliwej siły i elastycz­
ności i wywiera prawie cudowny skutek na młodych koniach po uciążliwej 
pracy.

Nawet w sparaliżowaniu barków, gdzie ani postronki włosienne, ostre na­
cierania, ani nawet wypalania więcej nie skutkowały, pomógł Pański płyn przy- 
wrotczy, odpowiednio użyty, nie pozostawiając blizn, rannych i gołych miejsc.

Przy tej okazyi nie mogę pominąć i Pańskiej maści na kruche, pękające ko- 
pyta, ponieważ mnie taż powtórnie, osobliwie u koni powozowych, nieopłacona 
usługę poczyniła.

Wymieniam tu jeden szczególny wypadek:
Pomimo najusilniejszych starań i rozlicznych środków nie było podobień­

stwem popękane kopyto u kosztownego konia do polowania „Jud ith -1 wyleczyć, 
dopiero po 14-dniowym użyciu Pańskiej maści na kopyta, okazał się skutek nad­
zwyczajny, i koń ma teraz zupełnie zdrowe kopyto.

W W i e d n i u .
Steinbach, Arcyksiążęey koniuszy.

U podpisanego znajdowało się w kuracyi 42 konie ces. kr. za­
przęgu mostowego 4tej dywizyi chore na zapalenie p łuc, zgniliznę 
płucową, w części na zołzy, niektóre na kolkę i t. p.

U wszystkich 42 koni użyłem proszku Korneuburskiego, i ku 
wielkiemu zdziwieniu przekonałem się o wybornych skutkach tegoż 
albowiem u chorych ua płuca ustało ciężkie oddychanie już wkrót- 
kim czasie, jak  również i kaszel, zołzy znikły już po ośmiu dniach 
w końcu chorych na kolkę opuściła takowa zaraz po zażyciu.

Mam sobie za m iły obowiązek, zdziwiony tak cudownemi skutka­
mi rzeczonego proszku uzdrawiającego, zalecić każdemu najsumienniej.

Z e i s c h n a u e r .  Franciszek Nittmann,
konował.

Prawdzwe ma do nabycia : we Lwowie: Konstanty Iskierski, apteka Piotra 
Miko ascha apteka A. Berlinera, apteka Zyg. Ruekera (dawniej Tomanka) i St. 
e ie ’ w Krakowie p. M. Jawornicki w rynku gl. w kamienicy Kirch- 

majera i p. Józef J a h n , tudzież we wszystkicli niemal miastach królestwa Ga- 
licyi SĄ składy urządzone, które od czasu do czasu dzienniki polskie podają 
w ogłoszeniach.

|4  v / r v y f m o -G Panowie Gospodarze, życzący sobie nabywać powyższe ar-
f i  tykuły prawdziwe i niefałszowane, niech raczą uważać na

to, że każda paczka i każda daszka opatrzona jest ̂ pie­
częcią firmy: „Franc. Jana Kwizdy w Korneuburgu.I sPy Astralne

1580-7-12
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leczy słabości weneryczne i naskórnt j 
jakoteż osłab ien ia , przy wieloletnich do- ' 

i świadczeniach gruntownie; tegoż Poradnik 
popularny jest w każdej księgarni do na­
bycia. Ordynuje codzień od 8—9 i od 2—4 
godziny w domu pod 1. 177 obok arcybi- 

sknpiej niegdyś kamienicy w Rynku. 
(Także i listownie pod ścisłą dyskrecyą.]

^Uwiadomienie.

Nieomylne i prędkie wytępienie

Szczurów i Myszy
za pomocą c. k. uprzywilejowanej trucizny 
ua Myszy i Szczury, w kształcie świecy 

Cena flaszeczki 50 kr.

Takowej niefałszowauej dostać można 
we Lwowie u pp. Konst. Iskierskiego, 
Adol. B erlinera, Zyg. Rukera, Piot. 
Mikolascha i  Stan. Stechera v. Se- 
benitz; w Krakowie u pana M. Ja­
wornickiego; w Tarnowie u - pp. Józefa 
Johna i H. Koyi. 1443-6-12-T

Z u p e łn y  

TTbiór Letni,
surdut spodnie i kamizelka

1 3 .
Zupełne ubiory płócienne
od zlr. 10 do 24.

na późniejsze lato 
A Ip a c c a -N u r d u t y

od zlr. 6 do 18.
Dalej po najtańszych cenach: 

Surdu ty  wiosenn® . . °d  zlr. 6 do złr. 26
Ubiory wiosenne . »  16 ,, 4 0
Surdu ty  w ierzchnie we wszel­

kich kolorach . ,, 8 ^  jg
Ubiory le tn ie  . . .  n  10 ”  36
Surdu ty  letn ie , 9aki . , i- 4 * 22
Surdu ty  le tn ie , żakiety . M 3 ”  2g
Surdu ty  salonowe, czarne M 14 ”  28
F rak i i surdu ty  do wycliodu ,, 14
Ubiory salemowe kom pletne . „ 2 4  ** 45
S urduty  dla księży • • „  18 ' 3 6
Surdu ty  do polowania • . 6 ”  24
Surduty  kancelaryjne • . 3 ”  12
S urduty  strzeleckie . . s ta ła  cena ’złr. 10
Szlafroki . . . .  „  8  „  26
Gunie do podróży z kapuzą . ,, 3 ” 28
Bluzy wojskowe • » • 7 „  18
Spodnie w iosenne „  4  „  12
Spodnie le tn ie  „  3 ,, lo
Kamizelki w różnych gatunkach ,, 2.50 ,, 8
Ubiory z p łó tna  . * ,, 10 , , 2 4
Ubiory gim nastyczne . . ,, 2*50 „  8

polecają się najusilniej w
W  M A G A Z Y K I F ,  S U K I E N

Keller & Vlt ,
Wien, Graben Np. 3. I. Stock, zum 

„Stock im Eisen“,
Ecke der Kartnerstrasse.

Przy zamówieniach z łaskawem ozna­
czeniem miary piersi wierzchem (na oko­
ło piersi i pleców), objętości stanu (środ­
kiem na około), długości kroku (od same­
go kroku do ziemi), upraszamy kolor i ce­
nę podług cennika wymienić, pozostawia­
jąc nam z zaspokojeniem wykonanie sza­
nownych zleceń, gdyż my jedynie dla pe­
wności zamawiającego każdej posyłce po­
świadczenie przyłączamy, w którem się 
wyraźnie zobowiązujemy, wszelkie od nas 
pobrane suknie, gdy z jakiejkolwiek przy­
czyny wymaganiom nie odpowiedzą, bez­
warunkowo z powrotem odebrać,

Cenniki rozsyłają się na żądanie fran­
ko i bezpłatnie. .

Przenoszone suknie, mianowicie 
wielka ilość surdutów wierzchnich, czar­
nych i spodni, sprzedają się mniej zamo­
żnym jak najtaniej.

Zważywszy, że nasz rozległy skład, w tow ar na 
każda tylko możliwą m iarą zaopatrzonym jest żp 
najlepszy tow ar przy najtroskliw szem  jego wyro 
bie , ja k  najtańszym  sposobem przyrządzam y i i  
naszem  usilnem  staraniem  je s t ,  n asz , od t S  
osiągnioną dobrą s taw , wszechstronnie trw ale n ^ t i  
Iić , ta k  naszym szanownym ‘ . , T U3U"
ogółu umożliwionem jest z zaufania J otez 
b j  w sukniach n nas zaopatr " d  ^  ' We P° trZe'

jakoteż^laskawym^odMcwcom nt>Wne  ̂ P ub licT lo ic i 'jano iez lasicawym odbioi-PA^ J 
liczniejszem i z a m ó w ie n ia m i’ upraszam X Jak naJ '  uniami nas zaszczycicl
KET I ER i ®m 1287-44 -?

fhwin d ’ maJstrowie krawieccy,
losiadacze wielu wyszczególnień, wła 

buciele składu sukien we Wiedniu, 
raben N. 3, zum „Stock im Eisen11.

Wydawcs Karo! Groman.
ow iedzialuy redak to r: Karol W idman.

Czcionkami Dr. H. Jmteńnkiego,


